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GAZETA LWOWSKA
W Y C H O D ZI K A Ż D E G O  P O W S Z E D N IE G O  D N IA  P O P O Ł U D N IU
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Ceny prenumeraty i
W e Lw ow ie bez dorę­

czenia  do dom u . . m ieś. zł. 2 '—, kwart. 6■—

Numer telefonu  
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 2 1 - 1 7 .  

Konto PKO Lwdw  
hfe 5 0 4 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
L W Ó W , U L . Z IM O R O W IC Z A  15  1. p .

C E N A

NUMERU

Ceny ogłoszarti
Za 1 - le r u  milimetr. (6^. cm. szer.) w zwykłych ogłoszeniach  
g r .M , .  nadesłanem  i w nekrologach g r . M, w kronice, reper-

z dostaw ą do dom u . u  i ta . z ł.2 '4 0 , kwart 7*—  
Na prowincji z prze­

syłką pocztow ą . . . m ies. z ł.2 '4 0 , kwart. T —  
T a g r a n icą ................................. m ies. zł. S '—, kwart. 1 5 '—

Listy należy ta n k o w a ć . — Reklam acje  
otwarte w o ln e  od opłaty. 

R ękopisów  nad esłan ych  nie zw raca się . 10 gr.
kiem na pit rwszej s t rome z l .  1*—. Tabelaryczne o M prc. dro­
żej. Za jedno słowo w drobnych ogłoszeniach gr. ^4, kupno  
i sprzedaż słowo g r . 12s matrymonia lne ,  korespondencja  
prywatne słowo g r . 20, dla poszukujących  pracy gr> *_• 
L zastrzeżeniem miejsc t t  prc. Zagraniczne o M orc. drożej.

Reforma polskiego procesu 
karnego.

Jedno z pism rozpoczęło przed kil* 
k u  dniami Swój wstępny artykuł na­
stępującymi słowy: „O koło 12.000 łu­
dzą rocznie uraci Polska w zabity cii i 
rannych, padających z ręki przestępcy. 
Bez wiojny tracim y rocznie trzy  pułkli. 
C yfry  te zmuszają do  głębokiego za- 
stanow enaa. W obec zatrważającej 
ofenzyw y przestępczości — i to  żarów 
n o  zawodowej jak  i okolicznościowej 
— Pańsrwo musi się bronić".

Głównym orężem w tei obronie jest 
taka  procedura karna, kltóraby wła­
dzom  wym iaru sprawiedliwości urno* 
żliiwdała skuteczną akcję.

Z  tej pa zesłanki wychodząc Rząd, 
zgłosił Izbom  ustawodawczym projek/t 
reform y polskiego kodeksu postępo­
wania karnego. Jak  wiadomo, ostatjnia 
reform a proces* karnego miała miej' 
sce w r. 1932. W ówczas jednak  chodzi 
ło przede wszystkim  o  potanienie p ro ­
cesu. Obecnie n a  czoło w ybija s ę inny 
problem : celem ireformy m a być przy­
stosowanie naszego aparatu wymiaru 
sprawiedliwość do zadań skuteczniej 
szej walki z przestępczością.

D ośw  adczenia, osiągnięte na tle sto 
Sowania dotychczasowych przepisów 
wyklazały, że p rtyczyny  wielu niedo* 
magań wym iaru sprawiedliwości ka* 
rżącej tkw ią w błędnoścj niektórych 
przepisów  ustawowych. Zasadniczyrą 
brakiem obecnej pujcedury  klarnej 
jest nadm iar formalizmu i  k u lt pew­
nych fikcji, mających rzekom o stać 
na straży  praw  wolność owych jedno­
stki:, w rzeczywistości jednak sprow a­
dzających się do ochrony przestępcy 
przed szybkim osądem.

Projekt rządow y stara Sie uczynić te 
dy zadość k ilku  nagłym i ważnym po­
trzebom  naszego sądown cuwa. Nie 
jest to  bynajmniej jakiś pomysł rcfor* 
mistyczny, w ysnuty z abstrakcyjnych 
rozważań. Projekt jest oparty na an­
kiecie przeprowadzonej w śród prakty  
Idów, jest on odbiciem naszjfej rzeczywi 
stości ^  tylko jei potrzebom  chce słu* 
żyć. Dąży on w pierwszej linii d o  usu 
nięcia wszystkich przeszkód, jakie sta 
w ały sądów;, na drodze do poznania 
praw dy materialnej.

Jednym  z ważnych punktów  pro je­
k tu  jest zniesienie instytucji sądów 
przysięgłych. N ow a nasza Konstytu* 
cja d r. 1935 odstąpiła od stanowiska 
konstytucji marcowej i uchyliwszy 
Przepisy o  pow ołaniu sądów przysię* 
głych, przekazała to  zagadnienie do 
sw obodnego unorm ow ania w drodze 
ustawy. To zmusiło ostateozn e prawo 
dawcę polskiego do rozstrzygnięcia za 
gadnienia sądów  przysięgłych, istnie­
jących w Polsce jedynie w b. zaborze 
austriackim.

Sądy przysięgłych, k tóre w począt- 
kach ubiegłego stulecia uchodziły za 
palladium wolności, okazały sie w pra 
ktvce sądami bardzo niedoskonałym i. 
Olbrzymia większość teoretyków  i 
p rak tyków  wypowiedz aJa się przeciw 
nim, zarzucając im niefachowość, ule­
ganie nastrojom , nieposzanowanie pra 
wa, n :ecbliczalność, dowolność w  fe­
row aniu w erdyktów . To też naw et w 
tych krajach, gdz e ten typ  sądów  ma 
za sobą tradycję i wieloletnie istnienie, 
chyli się on ku upadkbw  lub przeżyj 
wa głęboki kryzys. W  naszych warun 
kach znane wady sądów przys ęgłych 
uległyby jeszcze pogłębieniu dzięki 
braklcwi rodzim ej tradycii oraz małej 
kulturze prawnej szeroiklLch rzesz spo* 
łecznych.

Z  innych projektów anyoh zmian 
y-yrrf enić należy rozszerzenie właści*

Sprawa emerytur i rent inwalidzkich
w  Komisji budżetow ej Senatu.

W arszawa. 16 lutego. (P. A. T.)
Komisja budżetowa Senatu w obecno* 
ści wiceministra Skarbu Grodyńskie* 
gq  irozpatry wała na  wczorajszym pos:e 
dzeniu budżet em erytur i zaopatrzeń 
oraz rent inwalidzkich i pensyj.

Sprawozdaw ca sen. Decykiewicz 
szeroko omówił zagadnienie emerytal* 
ne w Polsce, wskazując, że w naszym 
budżecie w ydatki na em erytury i za* 
opatrzenia mają stalą tendencję zw yż* 
kową.

Powodem tego jest stały wzrost licz* 
by emerytów.

W  dniu 30 września 1936 ir. 1 czba 
osób pobierających zaopatrzenia eme 
rytalne z kredytów  części 16 budżety, 
doszła do 90.762 osób, a prócz tego by 
ło 83.725 emerytów kolejowych i 
10.583 emerytów pocztowych.

Zwiększenie w ydatków  na emerytu* 
ry skłoniło rzad do w ydania znanego 
dekretu z 22. listopada 1935 r.

Referent wspom ina o zaniepokoję* 
m u jakie wywołał ten dekret i zazna* 
cza. że ustosunkow anie się m inistra 
Skarbu do zagadnienia emerytalnego 
wynika głównie z troski o równowa* 
gę budżetow ą. M inister żąda, aby w y­
datki na em erytury nie przekroczyły

granicy w ydatków , dokonanych w bie 
żącym roku budżetowym. Rozwiązanie 
aktualnego obecnie zagadnienia, cof* 
nięcia bądź zmiany dekretu z 22. listo* 
pada 1935 r., nie jest łatw e ze wzglę* 
du na sprzeczne interesy poszczegól* 
nych grup osób zainteresowanych.

Jakiekolwiek będą decyzje Rządu 
bądź Izb ustawodawczych, należy wy 
razić n ad le ję , że przy załatwieniu 
sprawy emerytalnej obok  względów 
budżetowych będą wzięte pod uwagę 
także względy prawne, gospodarcze i 
społeczne, oraz, że zostanie stworzony 
stan prawny, k tórego  nie bed7ie po ­
trzeba w przyszłości poddaw ać pomow 
nej rewizji.

W  każdym  razie zniknąćby powin* 
no, zdaniem referenta, określenie „e* 
meryt zaborczy", bądź „służba zabór* 
cza", odczuwane boleśnie przez zainte­
resowanych jako niepotrzebnie draż* 
niące i niesprawiedliwe. Określenie to  
należy zastąpić określeniem „emeryt 
ze służby państwowej przed odrodzę* 
n itm  Polski".

W Y JA ŚN IE N IA  P. W ICEM . GRO* 
D Y N SK IEG O .

Po przemówieniu referenta p. wice*

Liczba „wrogów, narodu** stale wzrasta.
M oskwa. 16. 2. (PA T.) W iceprze­

wodniczący kijowskie] Radv miejskiej 
Pietrusżański, k tóry  przez 13 lat pozo 
stawał na tym  stanowisku, został zwoi 
niony za przynależność do opozycji. 
„Izwiestia" w artykule wstępnym  wy* 
rażają zdziwienie, że dopiero po 13 la* 
tach w ykryto  na tym  stanowisku 
„wroga narodu". Z tych samych powo 
dów zasrał zwolniony również prze­
wodniczący Rady miejskiej w C harko 
wie Bogucki'.

Jak donoszją „Izw estia" nie tylko 
charkowska i kijow ska R ada m ejska 
były zaśmiecone „wrogami narodu", 
lecz również zaśmiecone są i rady miej 
skie szeregu innych miast.

Liczne wykryw ania i usuwanie w 
ostatnich czasach zwolenników opozy 
cji z zajmowanych stanowisk, pociąga- 

j ją za sobą oczyw ście aresztowania.
Jaka jest liczba aresztowań, ustalić 

i nie sposób, gdyż nie ma po temu żad- 
I nych danych oficjalnych.

Zło śliw e  i szkodliw e pogłoski.
Berlin. 16. 2. (PA T.) Niemieckie 

biuro inform acyjne donosi, iż część 
prasy paryskiej wszczęła nowa kam- 
pan ę, k tóra zamierza wywołać wraże­
nie, jakoby Niemcy chciały przepro* 
wadzić zamach na Gdańsk. Tak stwier­
dza urzędowa korespondenci a „Deir 
Deutsche D  enst", chodzi) tu  o  te same

dzienniki, k tóre przez swoją „aferę 
m arokańską" już raz skjompromitowa* 
ły się. „Afera m arokańska" została 
zdem askow ana jako niezręczny ma­
newr. Po załamaniu się tego wystąpie­
nia, teraz widocznie G dańsk  ma być 
przedmiotem fantaz(ji pewnych dzien­
nikarzy.

Sytuacja Madrytu po zdobyciu Malagi.
Sevllia. 16. 2. (PA T .) K om unikat 

radiow y gen. Q ueipo de LlaJno donosi: 
W  dniu wczlorajszym nie doszło, na 
froncie jaram y do poważnych starć. 
Ofenzywa zostanie praw dopodobnie 
na dw a do trzech dni powstrzymana, 
do czasu w ybudow ania prowiizorycz* 
nych mostów. W  każdym  raz e M a­

d ry t zpstanie wkrótce ze wszystkich 
stron otoczony. Sytuacja stolicy staje i 
się zi każdą chwilą bardziej krytyczną 
i opór jej n e  może trwać dłużej jak 
kilkia dni. N a froncie południow ym  
nie zaszło nic nowego. O r g a n  zacja 
prowincji Malagi postępuje szvbko
naprzód.

wości sądów  grodzkich pnzez przeka­
zanie im dalszych przestępstw. Odcią­
ży to  sądy  ołk|ręgowe a dla ludności 
dzięki gęstej siec; sadów  grodzkich bę 
dzie to  dogodniejsze. U zupełniono 
przepisy o  tymczasowym aresztowa* 
niu w ten spoSób. że będzie ono moa 
gło nastąp ć także i wtedy, gdy pozo­
stawanie podejrzanego na wolności 
miogłoby obrażać poczucie prawne spo 
łeczeństwa.

Zm ian poza tym  jest bardzo wiele i

to dość znacznych, czasetn nawet za­
sadniczych. W szystkie one sa konie­
czne. Pow inny być przyjęte z zadowo 
lenietn zarow no przez sfery  praw ni­
cze jaki i przez ogół społeczeństwa. 
Tym bardziej, że wszelkie ustawowe 
zm iany zmierzające do usprawnienia 
obrony  Państw a j społeczeństwa, do 
zatamowania rozrostu  przestępczości 
— są sprawą nader aktualną i w  świa­
domości każdego prawego obywatela 
zrozumiałą. A. L.

minister G rodyńsk i na zapytania sen. 
Fudakowskiego, sen. Rostworowskie* 
go wyjaśnia m. in., że sprawa przekro* 
czenia budżetu emerytur ponad 40 
proc. przypada na lata daw ne przed 
1931*32. Obecnie mamy poprawę w 
tym kierunku i sytuacja stwarza się 
bardziej jaśniejszą. N ie może wicemi* 
nister gwarantować czy obecny preli* 
minarz wystarczy na pokrycie emery* 
tur, jednak może oświadczyć, że je­
steśmy coraz bliżsi realnego prelimi* 
nowania. Nie jest przecież rzeczą mo* 
żliwą obliczenie tych kredytów  sza* 
cunkowych ze 100 procentową ścisło* 
ścią.

Sen. Ehrenkreutz prosi1 o wzięcie 
pod uwagę spraw y nauczycieli zaboru 
rosyjskiego, kltórzy z wielką ofiarno­
ścią pracowali w swoim czasie dla u- 
trzy.nania ku ltury  polskiej.

Sen. Zarzycki wskazuje na koniecz* 
ność zaostrzenia kontroli emerytowa* 
nia, zwłaszcza ze względów służbo* 
wych. Każda osoba winna być do o* 
statka wykorzystaną.

Sen. Petrażycki jest zdania, że pew* 
na część emerytów popełniła duży 
błąd, gdy poruszyła sprawę em erytur 
w tym  kierunku, aby się odwołać do 
opinii m iędzynarodowej — do  Hagi. 
Był to błąd, k tóry  spowodował, że o* 
pinia publiczna zwróciła sie przeć.w- 
!Jo emerytom.

Podsekretarz stanu w Min. Skarbu 
dr. G rodyńsk i udzielał z kolei szeregu 
wyjaśnień. Podkreślił on że prelim* 
narz emerytur sięga w sumie ogólnej 
kwoty 289 m Jionów , z budżetu tego 
korzysta 195.224 osób.

Praktycznym  hamulcem nadm ierne­
go przerostu emerytów sa obecnie ° _ 
bowiązujące zarządzenia, usztyw niają­
ce ilość etatów. Pewne hamulce budże 
towe stnieją również już obecn'e przy 
m ianowaniu nowo przyjętych urzęd* 
ników. Istnieją poza tym  przepisy, 
k tóre koncetrują w ręku m inistra skar 
bu nadzór nad przeniesieniem w ‘stan 
n eczynny dla dobrą służby. Każde 
takie przeniesienie wymaga zgody mi* 
m stra skarbu. Spowodowało to zna* 
czne zmniejszenie tego rodzaju prze ■ 
niesień w stan spoczynku.

Sen. Lewandowski zreferował z ko­
lei budżet rent inwalidzkich i pensyj 
podkreślająo, że w ydatki wynoszą
100.500.000 zł. Renty inwalidzkie po* 
chłaniają największą Sumę. bo  94 mil, 
zł., z której korzysta 196.459 osób. 
Przewiduje się wypłatę 750.000 zł. na 
pensje orderowe 1,800.000 zł., na zao* 
patrzenia b. skazańców politycznych
3.100.000 Zł.

Całość w ydatków  w części 17 preli* 
tr.ina.rza wyrażająca się sumą 
100,500.000, nie obejmuje wszystkich 
w ydatków  państw ow ych na cele wska 
zane w tej części preliminarza. W  
dziale tym jednak Skarb Państwa nie 
szuka oszczędności i nie zamierza ro* 
bić kom presji wydatków , a chętnie 
wypełnia swe zobow iązania przyjęte 
na mocy obowiązujących ustaw i de­
kretów.

N a tym debatę wczorajszą zakoń­
czono.

P o m o c  bezrobotnym  
■* to  n ie  Jałm użna, 

to  obow iązek 
1 nakaz  snmienla*

KO NTO  M. K. K. O. 1200.
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Wiadomości bieżące.
16

lutego 1937

W t o r e k
Julianny p.

Jutro: Konstancji 
W schodslońca 651 
Zachód „ 16 50

TEATR WIELKI.
Wtorek godz. 19.50 ..Małżeństwo".
Środa godz. 19.50 „Miłość do oclenia'-. 
Czwartek godz. 20 „Pajace" i „Rycor* 

skość wieśniacza" opera, i
Piątek godz. 19.50 „Życie snem".
Sobota godz. 20 „Żydówka".

POWSZECHNY TEATR ŻOŁNIERZA 
(Teatr Rozmaitości)

« torek — godzina 19.50 wieczorem — 
„Księżniczka Czardasza '.

TEATR COLOSSEUM.
W torek godz. 20.50 „Ludzie nocy". 
Środa godz. 20.50 „Żyjące sieroty". 
Czwartek z joowosłu próby generalne) 

teatr nieczynny.
Piątek godz. 20.50 „Wielka wygrana 

200.000“ premiera.

KINOTEATRY:
APOLLO: „Pani minister tańczy". 
CA SIN O : „Niezwyciężony1'.
CHLMFRA: „Dzisiejsze czasy“ .
EUROPA: „Raj kobiet*'.
KOPERNIK: „M atura .
M ARYSIEŃKA: „Syn admirała". 
M UZA: „Cissy".
PAŁACE: „Słowik z Wiednia".
P A N : „Jestem niewinny".
PAK: „W yprawy krzyżowe .
R A j: „Walc nad Newą".
STYLOW Y: „Ostatni Mohikanin" oraz

rewia „Antena świata".
SWfIT : „Walc nad Newą".
TO N : „Sztandar — bandera". 
U C IEC H A . „Sprawa 444" i rewia.

FOTOPLASTIEON,
„Kitzbuehel".

pł. Marjacki 5.:

— Teatr Wielki. Dziś we wtorek o 
godzinie 7.50 wieczorem, świetna komedia 
ciesząca się wciąż niebywałym powodze licm 
p. t. „M ałżeństwo", pióra węgierskiego pi* 
sarza J. Vaszary‘ego. Obsada premier iwa, 
reżyseria A. Cwojdzińskiego. Dekoracje O. 
Rexa. Ceny najniższe.

Jutro w środę, znakomita farsa disson‘a, 
p t. „Miłość do ot lenia". Przedstawienie 
zakupione przez redakcję „Chwilić".

— Opera — Teatr Wielki. Dnia 18, go 
b. m. wystawia Teatr Wielki „Pajace" i „Ry 
ctr-ikość wieśniacza'* z występem gościnnym 
p. W andy Wermińskiej, kióra w niedzielnym 
przedstawieniu „Carmen*, odniosła kolon 
salny sukces — jest to druga roła popisowa 
tej wspaniałej śpiewaczki, godnej najwięk* 
szych scen europejskich. Partnerem jej będz-e 
genialny śpiewak i wielkiej miary akto; w 
tej operze p. Stanisław Gruszczyński, który 
po kilkuletniej przerwie, znowu pow iódł do 
swei najwspanialszej formy śpiewaczej.

Bilety do nabytia w kasie Teatru Wiel« 
kiego oraz w magazynie nut Scyfartha, ulica 
Akademicka 6.

KOMUNik A TT.
— Polskie Towar z. Politechniczne we 

Lwowie zawiadamia uprzejmie, że we śro* 
dę 17 b. m., o godzinie 18.50 w sali Tow. 
ul. Ziinorowicza 9, odbędzie się zebranie, 
poświęcone Omówieniu rządowego Progia* 
mu Inwestycyjnego. Dyskusję zagai Prezes 
hon. Inż. Stanisław Rybicki. Goście wpro* 
wadzeni przez Członków mile widziani.

— Zgromadzenie Polskiego Czerwonego 
Krzyża w o Lwowie. Oddział lwowski Pol* 
s kiego Czerwonego Krzyża zawiadamia 
wszystkich członków, że roczne walne zgro. 
mad zenit odbędzie się dnia 27 lutego br.
0 godz. 1 -fetę] y, sali Tow. „Gwiazda" przy 
ul. Franciszkańskiej 7.

— Towarzystwo Naukowe we Lwowie, 
u i.ądza posiedzenie Wydziału historyczno* 
filozoficznego, które oabędzie się we wto* 
rek. 16 b. m. o godzinie 5»tej po południu 
w Seminarium prof. Abrahama w Starym 
gmachu Uniwersytetu, ul. św. Mikołaja 4,
I. p. Porządek dzienny: Czł. dr. K Małe*
czyński, przedstawi pracę p. t. „Wyprawa 
Henryka V. na Polskę w roku 1109".

KWC WKA MIEJSKA.
Wyrwami; torebki. M aria Juriewicz (Ar* 

ciszew^W go 8) douiosła policji, ż t \  wczo­
raj waecz',rean, gdy przechodziła ul. Rze* 
tn i, nieżnamy sprawca wyrwał jej z rąk to* 
rebkę, zawierającą 4 zł., oraz legitymację 
MKE. na jej nazwisko, po czym zbiegi w 
nieznanym kierunku.

Włamanie mieszkaniowe. Wczoraj w go* 
dżinach południowych nieznani sprawcy 
włamali się do mieszkania Matyldy Seinfeli 
(Jachowicza 15) d skradli dwa futra, warto­
ści 1.600 zł.

Zamach samobójczy w poczekalni lekar-
^ ' lnC*SŁek Alber, cm. funkcjonariusz 

, * ■  (Kasprowicza 27), przybył wczoraj 
.do poczekalni przychodni lekarskiej PKP.
1 tam usiłował popełnić samobójstwo przez 
wyptcic jodyny. Lekarz dyżurny przycho* , 
dni udzaehł mu pierwszej pomocy, po czym ' 
zostawił go w opiece domowej. Powodem 
targnięcia się na żyde były kłopoty rodzin* 
ne spowodowane chorobą żony i dziecka.

Ogień sklepowy. Wczoraj przedpołudniem 
w sklepie e napieram! Markusa Ftinrucha 
przy uf. Boimów 21, powstał pożar przez 
zapalenie się papieru nagromadzonego obok 
żelaznego piecyka. Straż pożarna ogień u , 
gasiła. Szkoda wynosi około 400 zł

Poświęcenie s zk o ły  rolniczej 
w  Żabiem .

W orochta. (PAT.) W  Żabiem odby 
ła się onegdaij piękna uroczystość o* 
twareia wysokogórskiej Szkoły rolni­
czej dla absolwentów szkół powszech­
nych. Jest to trzecia tego rodzaju szko 
La irolir cza w Polsce. N a uroczystość 
przybyli wojewoda stanisławowski 
gen. Pasławski, gen. Łukosk,. d r. gen. 
Kołłątaj i gen. Tók/arzewski. kurator 
Szkolny G adom ski, wyżsi oficerowie 
II. Brygady Legionów z  płk. Dżuga- 
jem i płk . Liahtarowiczem na czele.

N a  granicy gminy Żabie powitjała 
gości piękna kolm ow a banderia kibn* 
na hucułów. Po przybyciu na miejsce 
w Żabiem dokoła pięknego nowegc 
budynku szjkoły, wybudowanego w 
stylu huculsklim z drzewa i piaskowca, 
zebrał się 1 czmie barwnie ubrani hu- 
culi z Żabiego i okofc, na progu bu* 
dymku w itał przedstawicieli władz 
w ójt gminy Żabie, poeta literat hucul­
ski Szekeryk Donyklin, wręczając p. 
gen. Pasławskiemu chleb i sól. W  
przem ówieniu w ójt poda ękował W o- 
jewocLie zja wybudowanie szMoły i 
złożył zapewnienie dalszei lojalnej i 
serdecznej w spółpracy z władzami 
państwowymi nad polepszeniem stanu 
ośiwtaty i gospodarki na huculszczyź- 
nie, W  sali wykładowej piękne prze* 
mówienie wygłosił starosta kosowski 
p. Fiaia, oharakiteiyżując trudna  sytua­
cję gospodarczą huculszczyzny i stwieir 
dzając, że nowa szkoła popmzez ra ­
cjonalną pracę nad polepszeniem SY* 
stemu gospodarczego w zakYesę hodo 
wij i pastwisk, niewątpLwie przyczyni 
się do podniesienia mateir alnego bytu 
hucułów. Stwierdziwszy dalej, że o-

gólny koszt budow y szkoły na k tprą 
składa się obszerny dwupiętrow y 
gmacn, wzorowe zabudowania gospo­
darcze i dwa jednopiętrow e b u d y n k 1 
mieszkalne wyjnłósl 140.000 zł. (na k)tó 
rą to sumę złożyły cię subwencje samo 
rządu powiatowego. M inisterstwa 
oświaty i Tow. Przyjaciół huoulszczy* 
ąny) starosta F ala przekazał szkołę 
przedstawicielom naszych władz szkol 
nych. Nadmienić w ypada, że 22 hekta 
row ą parcelę na szkołę ofiarow ała gmi 
na Żabie. Po odczytaniu depeszy od 
nufustra gen. Kasprzyckiego, k tó ry  
n e mógł przybyć na uroczystość, prze 
mawiał w izytator m inisterialny Miś* 
kiewicz; poświęcając k 'lka słów zada­
niom szkbły, apelując do uczn ów, by 

: pracą swą przyczynili się do polepsze- 
| nia gospodarki hodowlanej na hucul- 

szozyźnie. W reszcie przemawiał przed 
stawiciel młodzieży (szkoła jest czyn­
na od 29 stycznia), dziękując przedsta 
wicielom władz za ufundowanie szko* 
ły i  przyrzekając w ytrw ała pracę w 
szkole, a po jej ukończeniu działal­
ność nact podnieś emem goepodartki 
na huculszcEyźnie dla dobra  Państwa 
Polskiego. Po wzniesieniu w  języku 
huculskim okrzyku na cześć Rzk tej i 
P. Prezydenta, chór młodzieży odśpie­
wał po polsiku Hym ii narodowy. 
A ktu  poświęcenia dokonali rz.4dat. 
ks. Gąsioirek zl Kosowa i gr.ckat. kb. 
W itwicki z Żabiego. Goście zwiedzili 
następnie ^abudow am a gospodarcze, 
po czym podejm owani byli przyjęciem 
przygotowanym  pr7ez Koło gospodyń 
wiejskich w Żabiem.

Zro zu m ia ł.
— Pieniądze same nie przynoszą szczę* 

ścia, ale trudno jest żyć bez pieniędzy. Dl i* 
tego naturalnym dążeniem każdego czlo* 
wieka jest gromadzenie majątku i nie wyda* 
wanie pieniędzy na cele. niepotrzebne.

Taką teorię wygłaszał cawsze p. Kajetan, 
gdy zwracano się do  niego, by dał grosz na 
jakiś cel społeczny — i oczywiście nie da* 
wal. N igdy nikomiu nic mc pozyczył. 'Ni* 
gdy nie widziano, by j>łacil w cukierni albo 
w restauracji. Jeżeli był w cukierni czy w 
restauracji, to z pewnością byl czyimś goś* 
ciem. Jednym słowem p. Kajetan był obrzy* 
dl. wym skąpcem.

Nagle ooś się odmieniło.
P. Kajetan począł codziennie regularnie 

bywać w narożnej cukierni. Nawet nieprc» 
sziony częstował sam papierosami. Zdarzyło 
się też, że d*wóch znajomych, któ.ych przy* 
padkowo spotkał w niedzielę na ulicy, za* 
prosił do  baru na flaki.

Wszyscy, którzy znal: p. Kajetana, za* 
chodzili w głowę, cc się stało, jaka jest przy 
czyna tej odmiany. Dopytywano się wza* 
jemnie, ale nikt nie wiedział. A  p. Kajetan 
sam nie chciał dawa i  żadnych wj jainień.

Miożc się zakochał? Może się żeni? Mo* 
że otrzymał spsdek am erykański? Może 
wygrał na Loterii?

G dy go rak raz zapytano, p. Kajetan u* 
śmiechnąl się tajemniczo:

— Nie wygrałem, ale wygram!
— Ty grasz?!!
— Zrozumiałem — wyjaśniał z powagą 

p. Kajetan — że aby zbierać, trzeba siać. 
Podstawą posiadania majątku wic jest skąp* 
stwo, nic jest odmawianie wydatku na cel 
pożyteczny, ale rozumna inwestycja. A  gra 
na loterii jest taką inwestycją. I dlatego ku* 
piłem los i czekam teraz z niecierpliwością 
18 lutego, kiedy rozpoczyna się ciągnienie 
p.c-wszej -klasy.

ZD E R Z E N IE  STA TK Ó W  
W  GDYNI

BROŃ DLA FUN KCTONAKiU- 
SZÓW LASÓW PAŃSTWOWYCH

Gdynia. 16. 2. (PA T.) W cieraj w c- 
czorem stojący na kotwicy portu gdyń 
skiego szwedzki statek „M ira” na 
skutek naporu k ry  i wiatru zapędzony 
został i uderzył w drugi stojący na 
kotw icy statek grecki „D elphei”. Po* 
nieważ oba statki straciły możność 
normalnego manewrowania, wezw ały 
pomocy holow ników . Przybyłe na po* 
moc holowniki z G dańska i G dyni wy 
prow adziły  statki na miejsce w zato* 
ce wolnej od kry. Statek „M ira” od* 
niósł bardzo lekkie uszkodzenie zaś 
statek „D elphei” me odniósł żadnych 
uszkodzeń.

ŚNIEŻYCA NA KASZUBACH.
Hel. 16. 2 .(PAT.) Niezwyklle obfity 

opad nastąpił na całych Kaszubach, zaś 
na Bałtyku trwa gwałtowna zamieć 
śnieżna. Opad na morzoi jest bardzo 
silny, a śnieg pada wielkimi płatami, 
utrudniając bardzo znacznie żeglugę. 
Stacje mgłowe latarń morskich i radio* 
latarnie są czynne bez ustanku, gdyż 
zamieć utrudnia pole widzenia. N a 
Helu opad śnieżny przekroczył 6 cm.

CHŁOP-iWYNALAZCA OTRZY* 
MAŁ POSADĘ MECHANIKA.

Anroni C upryś, chłop ze Straszy­
dła (poczta Tyczyn pod Rzeszowem), | 
k tó ry  jakto sam ouk dokonał kilku Wy­
nalazków z zakresu techniki gospo­
darstw a wiejskiego, opatentow anych 
następnie, w zbudził zainteresowanie w 
W arszawie A utom  C upryś otrzymał 
po»adę mechanika w Państwowych 
Zakładach Inżvn eri-i.

Rozporządzenie Ministra Spraw We* 
wnętrzny^h z dma 18 stycznia br. po* 
stanawia, iJŁ funkcjonariusze I asów 
Państwowych, zajmujący stanowiska 
nadleśnych, adiunktów leśnych, gajo* 
wych, dozorców i strażników, mogą bez 
pozwolenia posiadać i nosić przydzielo 
ną im przez ich władzę przełożoną broń 
palną krótką lub długą typu wojskowe­
go, oraz nabywać, posiadać i nosić broń 
myśliwską.

Noszenie broni palnej długiej typu 
wojskowego dozwolone jest jedynie w 
związku z pełnioną służbą. Posiadanie 
i noszenie broni uzależnione jest od 
posiadania imiennego zaświadczenia 
właściwej Dyrekcji Lasów Państwo­
wych, upoważni ej ącego do nabycia lub 
posiadania i noszenia określonej w nim 
broni.

Podczas noszenia broni poza obrę* 
bem swego mieszkania, funkcjonariusz 
leśny obowiązany jest zaświadczenie 
posiadać przy sobie i pokazywać je 
wraz z legitymacją służbową na każde 
żądanie władz bezpieczeństwa oraz o r­
ganów Policji Państwowej, żandarmerii 
i ochrony granic.

KOOPERATYWY UKRAIŃSKIE 
NA POMOC ZIMOWĄ.

Rewizyjny Soiuz ukraińskich koope* 
ratyw  we Lwowie, złożył wczoraj na 
ręce p. W ojew ody lwowskiego kwotę 
2000 zł. na Pomoc Z  mowa dla bezro­
botnych.

Otrzymany dar p. W ojewoda poleci! 
przekazać na konto Wojewódzkiego 
Komitetu Pomocy dla bezrobotnych 
w B. K. G., składając równocześnie 
podziękowanie ofiarodawcom

UROCZYSTE NABOŻEŃSTWO 
WE LWOWIE Z OKAZJI 15-tej 
ROCZNICY KORONACJI PIUSA 

XI.
W czoraj we Lwowie odbyło się w 

kościele archikatedralnym  o godz. lo 
rano uroczyste nabożeństw o z okazji 
15 rocznicy koronacji Papieża Piu* 
sa XI.

N a nabożeństwo, które celebrował 
J. F. Ks. Biskup Baziak przybyli: J. E. 
Arcybiskup Twardowski, W ojew oda 
lwowski Belina Prażmowski, Wicewo* 
jew oda Chmielewski, kurator Gadom* 
ak*, starosta Porem balski, przedsta­
wiciele Z arządu miasta z wiceprezy* 
dentem W eryńskim  i ławnikam i Duni* 
nem i Poratyńskim , inni przedstawicie* 
le władz, reprezentanci w ojska z pp łk . 
C hodźko-Z ajko na czele.

UCZCZENIE PAMIĘCI LUDWIKA 
CZARNOWSKIEGO.

W  czwartą roczn cę przedwczesnej 
śmierci śp. Ludwika Czarnowskiego, 
znakomitego artysty i zasłużonego dę* 
rektora Teatrów miejsk ch. zostanie 
odpraw iona msza żałobna w kościele 
A rchikatedralnym  w środę. 17 bm. o 
godz. 12 w poi., ze współudziałem so­
listów, chóru i orkiestry opery, a w 
niedzielę 21 bm. równ eż o godz. 12 w 
poł. odbędzie się na cmentarzu Łycza­
kowskim uroczyste przeniesienie 
zwłok i poświęceń e nagrobka, wznie­
sionego przez społeczeństwo lwów* 
skie w uznaniu zasług Zm arłego dla 
sztukii i ku ltury  Lwowa. — N ad trum* 
ną będą wygłoszone mowy oraz od ­
śpiewane pieśn przez chór operowy. 
N a te żałobne uroczystości zaprasza 
Obywatelski Komitet Uczczenia Pa­
mięci Ludwika Czamowśk^KO.

NOWY WICEWOJEWODA STANISŁA-- 
WOWSRi OBJĄŁ URZĘDOWANIE.
Now y wicewojewoda stanisław owJu dr. 

Mieczysław Seydilw przybył do Stanisl.i* 
wowa i objął urzędowanie.

Z  OPERY.
C a r m e n 99

Drugie przedstawienie „Carmeny" w bie* 
żącym sezonie bynajmniej nie wpłynęło na 
zmniejszenie frekwencji widzów, którzy, 
jak za pierwszym Tazem, szczelnie wypel* 
nili widownię.

Obsada uległa pewnej zioianie. Partię 
Escamilla objął tym Tazem po  pełnym suk* 
cesów toum te  zagranicznym znakomity ba* 
sista i kierownik opery p. Wraga, który raz 
jeszcze dowiódł, że nie istnieją dian żadne 
większe trudności, nawet przy śpiewaniu 
ról barytonowych. N ad wyraz korzystnie 
wypadła kreacja Don Jose‘go w ujęciu p. 
Hołyńskiego. Bohaterski tenor tego śpie­
waka brzmiał bardzo pięknie, a scena koń­
cowa była odegrana z wielkim uczuciem i 
rzadką siłą wyrazu. O p Wermińskiej pię­
knej i słynnej Carmenie polskiej pasałem 
już obszernie. Pozazdrościć mam tej śpiewa* 
czki mogą największe sceny europejskie. Z 
ról dalszych należy z dużem uznaniem wy* 
mienić p. Popowiczównę w roli Micaeli. 
wykonanej z wdziękiem i szlachetną pro* 
stotą. Bardzo dobry byT. p. Romanowski w 
małej, lecz doskonale aktorsko ujętej partii 
oficera Zunigi.

Dyrygował prawdziwie arty ityczsue zna* 
ny kompozytor polski prof. ^  <Jlek*Wa* 
lewski z Krakowa.

Juliusz Masłowski.

B U R ZA  ŚN IE Ż N A
Rzeszów. 16. 2. (P A T )  W  niedzie­

lę przed południem szalała w Rzeszo* 
wie gwałtowna śnieżyca przechodząca 
chwilami w istną burzę, ograniczającą 
do kilkunastu metrów pole widzenia i 
tam ującą wszelki ruch uliczny.

Giełda z  dnia 16 lutego.
WARSZAWA -  GIEŁDA PIENIĘŻNA.

Dewizy: Berlin 212.56, Gdańsk l(to.20, 
Amsterdam 289.20, Kopenhaga 115.89, Lon* 
dyn 25.89, N. Jork czeki 5-38 i piw, kabel 
5.28 i trzy czwarte, Oslo 130.10, Paryż 24.65 
Praga 18.42, Sztokhoin. 133.55, Zurych 
120.50, Mediolan 27.88. Papiery nrocentcw,
3 prc. inw est. 64.50, 5 prc. k o n w e rs . 54. 
5 ptc . k o le jo w a  52.25 , 6 -prc. dolarowa 63,
4 prc. dolarowa 48, 7 prc. stabrlizacyjma 
445 4 prc. konsolidacyjna 51.75. Akcie: 
Bank Polski 108, Watsz. cukier 27.50, Wę. 
giel 18.50, Lilpop 13.25, N orblin 56, Ostro, 
wiec 27, Starachowice 32.25.

LWÓW -  GIEŁDA ZBOŻOWA.
Na Giełdzie obroty w pszenicy, życie, 

jęczmieniu, owsie, wyce, mace i otrębach. 
Na ogół ceny niezmienione. Tendencja u* 
trzymana, usposobienie spokojne.
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Kiepura śpiewać bedue na cel pomocy 
zimowej dla bezrobotnych.

Z TEATRU WIELKIEGO.

Ruth Sorel —  George Groke.
Występ tej pary laureatów międzynaro. 

dowego konkursu tańca po.wierdza w zu* 
pełności przychylną opinię v- prasie i de* 
brą  famę, która pop zedzila ,ch przybycie. 
R zad k o  dziś o tak doskonale zgraną i pod 
każdym względem dobraną parę artystów* 
tancerzy W stylu i ujęciu poszczególnych 
kreacyi odbiegają oni również daleko id 
utartych szablonów i tego co nazywano do 
n iawna sztuką baletową. Pbza doskonałą 
lekkością  i rytmiką ruchów uderza tu siła 
wyrazu i interpretacji. Pozatem należy pod* 
kreślić szerokość skali odtwórczej i łatwość 
przerzucania się z nastroju w nastrój.

Do najcelniejszych punktów programu 
na leża ły  Tańce polskie'*, „Pieśń rycerska'1 

fsorgsk icgo  w wykonaniu G. Groke‘a, 
.,K leo p a tra"  Ekiera w ujęciu R. Sorel, świe* 
t»,* oje: ka Pou lenca  pt. „Walc" i „Scre* 
nada" D e b u ss y ‘cgo.

Juliusz Masłowski.

19 ROCZNICA BITWY POD RA- 
RAŃCZĄ

W arszawa 16. 2. (PA T.) W czoraj o 
godz. 10 rano w kościele garnizono­
wym z okazji 19 rocznicy bitw y pod 
Rarańczą zostało odpraw ione uroczy­
ste nabożeństiwio.

N a nabożeństwie obecni byli: gene* 
ralicia i wyżsi wojskowi, przedstaw i- 
c ele władz oraz delegacje związklów i 
otrgaruzacyj b. wojskowych, należy*1 
cych do federaqjj P. Z. O. O. z poczta 
mi sztandarowym i.

ŻONA GRZESZOLSKIEGO 
ZDROWIEJE.

Kraków 16. 2. (PA T .) Znajdująca 
się w leczeniu w szpitalu Sw. Łazarza 
w Krakowie żona śp. Grzeszolskiego, 
która wspólnie z mężem popełniła dn. 
13 bm. samobójstwo, powraca zwolna 
do przytomności i dzięki silnemu or­
ganizmowi i zabiegom lekarzy znikają 
ubawy o jej życie.

O T W A R C IE  NOWEGO SZYBU 
NAFTOWEGO.

Stanisławów, 16. 2. (PA T.) W  ra* 
mach uroczystości jakie sie odby ły  o- 
statnio z okazji marszu szlakiem II. 
Brygady Legionów, dokonano w 
W  erzbowcu, pow iat Kosów otwarcia 
szybu naftowego pod nazwą „H ucuł", 
dowierconego przez firmę Pionier. W  
uroczystości wzięli udział wojewoda 
stanisławowski gen. Pasław^Hk staro­
sta kosowsk" Fiała, getn Tokarzew ski, 
Łukloski i Kołłątaj. Z firm y Pionier 
wz ął udział w uroczystości naczelny 
dyrektor imż. W ygard.

ORGANIZACJA SZKÓŁ.
Kurator O kręgu szkolnego p. Ga* 

dom sk udzielił zezwolenia Zarządo­
w i Koła Związku Pracy Obywatel* 
skjiej Kobiet w Kołomyi na otwarcie ł 
prowadzenie w Kołomyi' p rzy  Pryw at­
nej szkloie krawiecko-bieliźniarskiej Z. 
P O. K. Pryw atnego 7 mio miesięczne 
go kursu gospodarstwa domowego Z. 
P. O. K. w Kołomyi.

P. K urator udziel ł Prywatnej Szkb* 
le powszechnej SS. U rszulanek w  Sta* 
nisławowie praw a publicznych szkół 
powszechnych na rok 1936/37 z ogra- 
n cztejuem do uczelnie własnych.

Zezwolono na otwarcie i prow adze­
nie w Sądowej W iszni jednorazowego 
półrocznego kursu handlowego.

D yrektor Państwowego Seminarium 
Nauczycielskiego męsk ego w Często­
chowie p. M atuszkiewicz m ianowany 
został wizytatorem  szkół K uratorium  
Okręgu szkolnego lwowskiego

PREZES SĄDU OKRĘG. P. WIKE- 
RA OPUŚCIŁ STRYJ.

Dotychczasowy prezes Sądu okręg, 
w Stryju p. Eugeniusz W ikera  miano* 
wanv wiceprezesem Sądu okręgowego 
w Poznaniu, opuścił St/ryj. Żegnali go 
szefowie władz, organizacje społeczne 
i miejscowe społeczeństwo.

Program radiowy.
Środa, 17 lutego.

Lwów. Godz. 6.30: Audycja poranna.
il.50: A. dyoja dla szkół. 11.57: Sygnał
czasu. 12.03: Koncert rozrywkowy- 12.-10 
Dziennik południowy. 12.50: Pogadanka.
14.30: Płyty- l-<‘: Wiad. gosp. 15.15: Kor.* 
cert reklamowy 1-5.35: Płyry. 15.45: Skrzyń* 
ka techniczna. 15.55: Płyty. 16.10: Słucho* 
wisko. lb.35: Koncert solistów. 17: Odczyt. 
TT. 15 : Kwartet fortepianowy. 17.50: Odczyt. 
18.05: Pogadanka. 18.20: P ły ń . 18.40:
Skrzynka, ogólna. 18.50: Pogadanka. 19: 
Opowiadanie. 19.™. „Zyc"" kawiarń'" tians 
misja z kawiarni. 19.40: Wieczór Schuber* 
towski. 20.20: „W spólna platforma" skecz. 
20.55: Chwila b,.ura Studiów. 20.45: Dz.en, 
mk wieczorny. 21. „Opi wieści o Chopinie" 
21.45: Koncert. 22.35: Muzyka taneczna.

Kraków. 16. 2. (PA T .) W  niedzielę 
lę 21 lutego o  godz. 20.30 w Teatrze 
im. Juliusza Słowackiego w Krakowie 
odbędzie się staraniem  Ogólnopol* 
sklego Komitetu Pomocy Zimowej 
Bezrobotnym, pozostającym pod pro­
tektoratem  P. Prezydenta R. P. prof. 
I. Mościckiego i P. M arszałka E. Sm - 
głego-Rydza, wielki koncert Jana Kie­
pury, z którego dochód przeznaczony 
został na pomoc zimowa bezrobot* 
nym.

Koncert ten będzie w tym sezonie 
ostatnim jego występem w Polsce z u*

Helddngfors. 16. 2. (PA T.) Finlandz­
ka Agencja Telegr. donos': 

Prezydentem  republiki finlandzkiej 
na przeciąg 6 lat został w ybrany pre* 
tnier Kallio 177 głosami na 300 głosu­
jących. W  p :erwszym głosowaniu 
Swinhufwud otrzym ał 19 głosów, Kal- 
iio 56, Stahlbeirg 150.

N ow o w ybrany prezydent Finlan-

wagi na wyjazd K iepury na dłuższy 
okres czasu zagrancę.

Ogólnopolsjki Komitet Pomocy Z i. 
mowej bezrobotnym  zwraca się rów­
nocześnie z apelem do wszystkich ra- 
dioodbioirców, by w związku z powyż 
szym koncertem, k tó ry  będzie trans­
mitowany na wszystkie rozgłośnie Pol 
sJoego Radia, zechcieli p rzy  uiszczaniu 
abonam entu radiowego w dn iu  1 mar* 
ca wpłacić po ,1 zł. na cel Pomocy Z i­
mowej. Powyższa kw ota będzie zewnę 
trznym  wyrazem ich uczestnictwa za­
równo w koncercie jak i dziiele pom o­
cy  z mowej.

dii Kycesti Kall o liczy 64 lata. N ale­
ży on do stronnictw a agrarnego, z za* 
wodu rolnik, zajmował kilkakrotnie 
stanów  sko premiera oraz teki mini* 
sterialne i był przewodniczącym par­
lamentu.

Był on twórcą reform y agrarnej w 
Finlandii w r. 191S, k tóra nazywa sie 
J e x  Kallio".

Targi Wiedeńskie
7 —  13 MARCA 1937

TARGI TEChNICZNE I G O SPO D A R ­
STW A ROLNEGO DO 14 MARCA

W I E L K I E  T A R G I  
Śr o d k o w e j  e u r o p y
W Y S T A W C Y  Z 19 P A Ń S T W  
N A B Y W C Y  Z 72 K R AJÓ W

Wiza wjazdowa zbędna!  Leg i tym acja  Targów 
i pa szp o r t  upow ażnia ją  do  p rzekroczen ia  g ra ­
nicy austr iack ie j .  w iza  t ranzy towa czecho­
s łow acka  n iepo trzebna!  Znaczne zniżki prze­
jazdu na po lskich,  niemieckich ,  c ze ch o s ło ­
wackich i aus t r iack ich  kole jach oraz  na liniach 
lotn iczych. Wszelkie  in fo rm acje  oraz  legity­
m acje  Targów (po  zł. 8-—) przez

WIENER MESSE —  A. G„ WIEN VII
oraz  przez honorow e przedstawic ie ls tw a
W a L w o w i a :  Aust riacki Konsu lat ,  ul. O s s o ­

lińskich 4
P olsk ie  b iu ro  Podróży Irbis* 
sp. z o. o . ,  Legionów I )  
Polsk ie  B iu i„  P o d r ó ż y - O r b i s "  
sp.  x  o. o., PI. Mariacki  5 
W agons L i t s - C o o k  S. A., Plac 
Halicki .

POLSKA WYSTAWA FILATELI* 
STYCZNA,

Am sterdam. 16. 2. (PA T .) O tw arta 
tu  została uroczyście Polska W ystaw a 
filatelistyczna. O tw arcia dokonał po­
seł RzpI-tej dr. W . Babiński. N a mo­
wę inauguracyjną posła, Rzplitej od po 
wiedział przewodniczący holenderskie 
go Zwsązku Tow arzystw  hlatelistycz* 
nych p. Costerus. W ystaw a, nad k tó ­
rą protektora! objął holenderski mini* 
ster spraw  wewnętrznych d r. de W il­
de, z/ostała zorganizowana z inicjaty­
wy konsulatu generalnego R F w 
Am sterdam  e oraz przy w spółpracy 
towarztystwa „N ederland-Poland".

ŁŁAKOWICZrtWNA W SZTOK­
HOLMIE.

Sztokholm . 16, 2. (PAT.) Z nana poe 
tkła Kazimiera lłłakowiczówna, która 
odbyw a tourne odczytow e po  krajach 
bałtydkich i skandynaw skich, przyby­
ła wczoraj z Helsingfousu do Sztok* 
hołmu. 18 lutego p. Iłłaklowiczówna 
wygłosi odczyt o M arszałku 'Piłsud­
skim.

PADEREWSKI WEŹMIE UDZIAŁ 
W  POLSKICH UROCZYSTO* 

ŚCIACH MUZYCZNYCH W  PA* 
RYŻU.

Paryż, 16. 2. (P A T ) Ignacy Pa­
derewski przyjął w M orges prof. Le­
cha N iem ojowsk ego, komisarza dzia­
łu | ołskliego na wystawie paiysku-j 
w 1937 r., którem u udzielił swei zgody 
na wzięcie udziału w polskich uroczy­
stość ach muzycznych, urządzanych w 
ramach tej wystawy. Koncert mistrza 
Paderewskiego, poświęcony muzyce 
chopinowskiej, odbędzie sie w The- 
atre des Champs Elysees w końcu 
czerwca r. b

KONCERT PADEREWSKIEGO 
W  BRUKSELI.

Bruksela. 16. 2. (PA T.) N a  20 marca 
zapowiedziany jest koncert Ignacego 
Paderewskiego w Brukseli.

FRESK WŁOSKI PRZEDSTAWIA­
JĄCY „R. 1920“.

Loreto. 16. 2. (PA T.) A rtysta  m alarz 
A irW o Gattjij, znany tw órca fresków  ka 
plicy polskiej w Bazylice Loretańskiej, 
ukończył obecnie m onum entalny 
fresk, przedstawiający bitwę ood W ar 
szawą 13 sierpnia 1920 r.

Dzieło to  wraz z poprzednio prze* 
zeń wykonanym  freskiem, ilustrują* 
C y m  bitw ę pod W iedniem  i zwycię* 
stw o króla Jana Sobieskiego nad Tur* 
kami stanowi wizję artystyczną daw* 
nej i O drodzonej Polski, jako przed* 
murza chrześcijaństwa.

Kompozycja m alarska A rtura Gat* 
tiego o rozmiarach 4 m etrów wysoko* 
ści i 7 m. szerokości przedstawia bój 

I pod Radzyminem. W  samym centrum 
fresku z oddali, wyłania się postać 
M arszałka Józefa Piłsudskiego na ko­
niu w otoczeniu sztabu

A rtystk i polskie na w ystaw ie 
sztuki kobiet w  P a ry żu .

Paryż. 16. 2. (P. A. T.) W  tych 
dniach w muzeum Jeu de Paume o* 
tw arta została wielka międzynarodo* 
wa w ystawa prac kobiet*artystek z 15 
krajów  europejskich pn.: „Les femmes 
artistes d‘Europe“. W ystawa, zorgani* 
zowana pod protektoratem  pp. mai* 
żonki prezydenta republiki francuskiej 
I.ebrun oraz małżonki podsekretarza 
stanu w min. oświaty p. Brunschwicg, 
zgromadziła prace najwybitniejszych 
artystek współczesnej Francji, Anglii, 
Belgii, Finlandii, Holandii, W ęgier, I*

talii, Norwegii, Rumunii, Rosji 
(emigr ), Szwecji, Szwajcarii, Czecho* 
slowacji, Jugosławii i Polski.

Dział Polski, k tóry  przedstawia się 
dość okazale, zawiera malarstwo, rzeź* 
be, grafikę, rysunki, pastele i akwa* 
rele 46 artystek, reprezentujących 
wszystkie kierunki współczesnej sztu* 
l<i polskiej z ogromna Drzewagą poko* 
hn ia  najmłodszego, wychowanek W ar 
szawskiej i Kiakowskiej Akadem ii 
Sztuk Pięknych.

Z  Komitetu wydawniczego podręczników
akademickich*

W arszawa. 16. 2. (PA T.) P. minister 
W . R. i O. P. prof. dr. W o jcech  Swi? 
tosławski Przyjął przedstawicieli Ko­
mitetu wydawniczego podręczników 
akademick ch w  osobach pp. dr. H u- 
bera, prof. Politechnik1 wartszawskicj, 
i dr. Białaszewicza, prof. U niwersyte 
tu  Józefa Pilsiudlsk ego, k tórzy złożył, 
p. m inistrowi sprawozdanie z dotych* 
czaśowej działalności i przedstawili 
program  pracy na przyszłość.

Programem w ydaw r czym kom itetu 
objętych jest szereg podręczników z  
zakirepu nauk prawno-ekonomicz|nych. 
hum anistycznych, matematycizno- 
przyrodniczych, lekarskich, rolniczych 
i technicznych, których w ydanie czę­
ściowo przynajmniej zapobiegnie bra* 
kjowi najpilniejszych podręczników  
akademickich.

Uroczystości zamknięcia raidu narciarskiego 
szlakiem ll-giej Brygady Legionów.

W orochta. (PAT.) W  n edzielę odby 
la się w W orochcie na placu przed pn* 
mnikiem M arszałka Piłsudskiego uro* 
czystość zamknięcia 4 huculskiego rai* 
du narciarskiego szlakiem 2 brygady 
Legionów i rozdanie nagród. Plac był 
pięknie udekorow any flagami o bar* 
wach państwowych i gałązkami świer* 
ka. N a uroczystość przybyła niezwy* 
kle licznie ludność i zagraniczni goście, 
którzy zjechali z Czechosłow acji spe* 
cjalnym pociągiem. Rano odbyła się 
zbiórka zawodników , których ustawił 
i przyprow adził na miejsce ppłk. De* 
cowski. O godz. 10 przybył na plac 
gen. Łukoski w towarzystw ie woje* 
w ody stanisławowskiego Pasławskie* 
go i odebrał raport od ppłk. Deców* 
skiego. N astępnie gen. Łukoski prze­
szedł przed frontem zawodników, wl* 
tając ich okrzykiem: „Czołem zawód* 
nicy“.

W  uroczystości wzięli udział rów* 
nież gen. Kołłątaj*Srzednicki, dyr. 
PU W F. gen. O lszyna * W ilczyński, 
płk. Lichtarowicz, płk. Dżugaj, wielki 
znawca Huculszczyzny płk. Około* 
wicz, starostow ie Fiala z Kosowa i 
W olski z N adw ornej i wielu innych.

LTroczystość zagaił pięknym  prze* 
mówieniem woj. Pasławski, który o* 
świadczył m. in.:

„W alczyliście o przejście z kotliny 
Maramoszu na stronę polską, podob* 
nie jak przed laty żelazna brygada kar* 
packa, szliśmy poprzez Regozę i prze­

łęcz pantyrs-ką, na najwyższej przełę* 
czy stawiając żelazny krzyż Legionów. 
Z radością patrzyliśm y w ciągu trzech 
dni na wasze w ysiłki dokonyw ane 
wśród rozlicznych trudności i dzikiej 
natury górskiej. Był to wyczyn nie 
tylko sportow y, lecz i rycersk. i był 
to hołd oddany bohaterstw u przeszło* 
ści. W ierzę, że jak wy dziś, tak  i w la* 
tach przyszłych tym samym szlakiem 
iść będą wasi następcy, podobnie jak 
i w y w  ciągu dni trzech przem ierzy­
liście nasz legionowy szlak'

Przem ówienie swe p. w ojew oda za* 
kończył okrzykiem  na cześc Rzeczy* 
pospolitej, po czym orkiestra odegrała 
hymn narodowy.

N astępnie gen. ł.ukoski odczytał de* 
peszę z życzeniami, jakie nadesłał 
min. gen. Kasprzycki, k tóry  na marsz 
nie mógł przybyć. Z  kolei odczytano 
odpowiedź, jaką kom itet organizacyj* 
ny w imieniu własnym i zawodników 
Przesłał na ręce p. m inistra spraw  
wojsk. W reszcie rozdania licznych 
nagród dokonał gen. Łukoski. Szcze* 
golnie hojnie obdarow ane zostały pa* 
trole regionalne Huculszczyzny i Pod* 
hala. Najlepszem u patrolow i w ojsko­
wemu, którym  okazał się w marszu 
w ostatecznej klasyfikacji patrol szko* 
ły podchorążych piechoty, gen. Łuko* 
ski wręczy! skrzynkę z ziemią pobra, 
ną pod krzyżem  Legionów na przelę* 
czy pantyrskiej. Ziemię tę zwycięski 
patrol poniesie na Sowiniec.

Pre zyd e n t Finlandii.
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

IX. Km. 85/37. Oowieszczenie o licytacji 
ruchomości. Koimomiik Sądu grodzkiego 
miejskiego we Lwowie rewiru IX. Mieczy* 
sław Gros sina n, mający kancelarię we. Lwo» 
wde, na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 3 marca 
1937 o godz. 9 we Lwowie, ul. Akademicka 
N r. 6 odbędzie się na wniosek Włodzimier 
rza Bystrzowskaego l*sza licytacja ruchomo* 
śd , składających się z 370 sztuk nakrycia 
stołowego srebrnego w kasecie mahonie* 
wej o 9 szufladach, os jd o n e j,  oszacowa* 
nych na łączną sumę zł. 2000. Ruchomości 
można oglądać w dnia licytacji w miejscu
1 czasie wyżej oznaczonvm .

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru IX.

Lwów, 9 lutego 1937. 565 K

Km. 294/34. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomośd. Komornik Sądu grodzkiego w 
Bukowsku Jan Kościółek, mający kanceia* 
rię w Bukowsku, na podstawie art. 602 kpc, 
podaje do publicznej wiadomości, żc dnia
2 marca 1937 o godz. 12*ej w Bukowsku 
odbędzie się l*sza licytacia ruchomości, na* 
lzżących do dłużników: 1) Mendla Lang* 
sama i 2) Fali Langsam w Bukowsku, skła» 
dających się z różnych przedmiotów urzą* 
dzenia domowego, mebli, srebra stołowego, 
garderoby i towarów sklepowych (artyku* 
ły spożywcze). Oszacowania niektórych z 
powyższych ruchomości dokona przywoła* 
ny biegły sądowy w dniu licytacji, reszta 
zaś ruchomości została oszacowana na łą* 
czną sumę zł. 754. Ruchomości można oglą* 
dać w dniu licytacji w miejscu i czasie wy* 
rej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego
W  Bukowsku, 9 lutego 1937. 558K

I. Km. 65/37. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu grodzkiego w Kołomyi rewiru I. urzę* 
dtijący w Kołomyi przy ul. Kraszewskiego 
nr. 14 obwieszcza, żc w dniu 23 lutego 1937
0 godz. 13*tej w Kołomyi przy ul. Wało* 
wej nr. 51 odbędzie się publiczna licytacja 
następujących ruchom ość: 1 para kolczy* 
ków złotych z rubinami, okładane brylan* 
cikami, 1 zegarek złoty damski większy, 1 
zegarek złoty damski mnieiszy, 1 zegarek 
złoty damski z koniczynką, 1 krzyżyk złoty 
z złotym łańcuszkiem, 1 łańcuszek złoty 
damski duży ze spajaczem, oszacowanych 
na łączną sumę w kwocie 730 zł. Powyższe 
ruchomośai można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży w czasie wyżej ozna* 
czonym.

Komornik Sądu Grodzkiego rew I
Kołomyja, 13 lutego 1937. 556K

Km. 937/36/11. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Nisku Mgr. Alfred Weingarten, mający kan 
cclarię w Nisku, ul. Stefana Batorego Nr. 
590 na podstawie, art. 602 koc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 19 lutego 
1937 o godz. 11 dej w Stanach odbędzie się 
lrsza licytacja ruchomości, należących do 
Zygmunta i Janiny Jezierskich w Stanach, 
składających się z jednego automobilu oso* 
bowego marki „Chrysler", oszacowanego 
na łączną sumę 10.000 zł. Ruchomości mo» 
żna oglądać w dniu licytacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
W  Nisku, 30 stycznia 1937. 554K

III. Km. 2315/36. Obwieszczenie o licyta* 
cji nieruchomości. Komornik Sądu grodz* 
kiego w Drohobyczu rewiru III. urzędujący 
przy ul. Piłsudskiego 6 na zasadzie art. 676
1 679 kpc. obwieszcza, że dnia 19 kwietnia 
1937 o godzinie 10»ej w sali posiedzeń Sądu 
grodzkiego w Drohobyczu Nr. 42 I. piętro, 
odbędzie się sprzedaż na publicznej Iicyta.( 
cji nieruchomości, położonej w Drohoby* 
czu przy ul. Przeciętej Nr. 21 w powiecie 
Jrohobyckim , województwie lwowskim, a 
to realności obj. whl. 783, 851 i 1075 ks. 
gr gm. kat. Drohobycz W ójtowską. Góra 
należącej do dłużniczki Przetwórni produk* 
tów naftowych inż. Broniowski i Spółka z
o. o. w Likwidacji w Drohobyczu na ręce 
likwidatora Ludwika Węgrzynowskiego w 
Borysławiu 3. Realność obj. whl. 783 ks. 
Drohobycz Wójtowska Góra składa się z 
pb. 2790, 2791, 2792, pgrt. 8143 i 8144/1 o 
łącznej powierzchni 2781 m kw. i jest prze. 
znaczona na cele przemysłowe. Na pb. 2790 
stoi hala maszynowa z cegieł zbudowana, 
obecnie próżna o wymiarze 12.60x9x4.50 m. 
kryta płyta żelazno betonową i częścią bla* 
chą. Na pbud. 2791 stoi magazyn z cegieł 
zbudowany, kryty dachówką o wymiarze 
7x5x3 m. obecnie próżny. Na pbud. 2792 
stoi dom mieszkalny z drzewa zbudowany, 
dachówką kryty o wymiarze 8x12x3 m., za* 
wierający 5 ubikacji na mieszkanie, kuchnię 
i  sień i 2 ubikacje na strychu, obecnie pro* 
żne. Realność obj. whl. 831 ks. Drohobycz 
Wójtowska Góra składa się z pb. 2793 i 
pgrt. 8128/2 o łącznej powierzchni 157' m 
k w .  i  jest przeznaczana na cele przemysło* 
we. Na pbud. 2793 stoi diom mieszkalny z 
drzewa zbudowany kryty dachówką o wy­
miarze 11x5x2.80 m. i magazyn z  drzewa 
zbudowany kryty papą o rozmiarze 4.60x3 
m. dom mieszkalny zawiera w sobie 1 ;zbę 
mieszkalną i sień. Realność obj. whl 1075 
ks. Drohobycz Wójtowska Góra składa się 
z pgrt. 8145/2 i 8146 o łącznej powierzchni 
2988 m kw. i jest przeznaczona obecnie na 
sad. Realności obj. whl. 783, 831 i 1075 kc. 
Drohobycz Wójtowska Góra stanowią je. 
dną całość gospodarczą i będą jako całość 
gospodarcza sprzedane, a przeznaczone są 
na cele przemysłowe i sad* Do powyiższych 
nieruchomości przynależy ogrodzenie, wy* 
chodek, 2  studnie, 41 sztuk szczep ; 7 
wierzb. W artość szacunkowa nieruchomości 
obj. whł. 783, 831 i 1075 ks. gr. gm. kat.

D rohobycz Wójtowska G óra wraz z przy* j te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą
należnościami wynosi kwotę 15.361 zł. 70 gr 
Nieruchomość ta  ma urządzoną księgę hi* 
poteczną w Sądzie grodzkim w Drohoby* 
czu dla gmiiny Drohobycz W ójtowska Góra. 
Sprzedaż rozpocznie się od ceny wywoła* 
nia tj. od kwoty 11.521 zl. 26 gr. Poniżej 
ceny wywołania sprzedaż nie nastąpi. Licy* 
tant przystępujący do  przetargu powinien 
złożyć rękojmię w gotowiźnie w kwocie 1557 
zl. albo w takich pap. wart. bądź książeczk. 
wkładkowych instytucji w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i  że pa­
piery wartościowe przyjęte będą w warto* 
ści 3/4 części ceny giełdowej. Przy licytacji 
będą zachowane ustawowe warunki licyta, 
cyjne, o ile dodatkowem publicznem ob. 
wieszczeniem nie będą podane do wiado­
mości warunki odmienne; że prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do licytacji i 
przysądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przy 
przetargu nie złożą dowodu, że uzy-i 
>l..i!y postanowienie właściwego Sądu, na. 
kazujące zawieszenie egzekucji; że w ciągu 
ostatnich 2-ch tygodni przed licytacją wol­
no oglądać nieruchomość w dni powsze* 
dnie od godziny 8-iej do 18**ej, akta zaś 
postępowania egzekucyjnego można prze. 
glądać w Sądzie lub u komornika.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III.
Drohobycz, 25 stycznia 1937. 557K

VII. Km. 144/36. Obwieszczenie o licyta* 
cji ruchomośoi. Komornik Sądu grodzk-ego 
miejskiego we Lwowie VII. rewiru Włady* 
sław Dohnal, mający kancelarię wc I-wo, 
wie na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 17 lutego 
1937 o godz. llrtc j we Lwowie, ul. Gróde* 
cka Nr. 69 odbędzie się licytacja ruchomo* 
ści, składających się z urządzenia domowe* 
go. Ruchomości można oglądać w dniu li* 
c/tacja w miejscu i czasie wyżti oznaczo* 
nym

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru VII.

Lwów, 4 lutego 1937. 576 K

Km. 1732/35, 20/36 i 1360/36. Obw.iesz* 
czenie o licytacji nieruchomości. Komom.k 
Sądu grodzkiego w Przemyślanach Jan  Ma* 
linowski na podstawie art. 676 i 679 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że cln:a 
15 marca 1937 o godz. 10*e| rano w SąJ-ie 
grodzkim w Przemyślanach w budynku T. 
O. M. sala Nr. 10 odbędzie się sprzedaż w 
drodze publicznego przetargu należącej do 
dłużników: Chaima Kimmla syna Chaji i 
Małki W uhl zam. Kimmcl nieruchomości, 
a to: 1) whl. 55 gm. kat. Przemyślany skia* 
dającej się z pbd. 491/1, na którei stoi dom 
mieszkalny parterowy murowany kryty bla* 
chą przy ul. Piłsudskiego, 2) whl. 699 gm. 
kat. Przemyślany składającej się z pb. 491'2 
na której stoją komórka i parkan. Niera* 
chomości położone są w gminie Przemyśla* 
ny. Księga gruntowa prowadzoną jest przy 
Sądzie grodzkim w Przemyślanach Nier-i* 
chomości oszacowane zostały na sumę ad 
1) 4790 zł., ad 2) 532 zł., cena wywołania 
wynosi ad 1) 3592 zł. 50 gr., ad 2) 399 zł. 
Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości ad 11 
479 złotych, ad 2) 53 złotych 20 groszy, i
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie 
albo w takich papierach wartościowych bądź j  
książ. wkładkowych instytucyj, w których , 
wolno umieszczać fundusze małoletnich, j 
— Papiery wartościowe przyjęte będą j 
w wartości trzech czwartych części ceny i 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do­
datkowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przysądzenia własno* 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, żc wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wlaś* 
ciwego sądu, nakazujące zawieszenie egze* 
kucji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 8«mej 
do 18*tej, akta zaś postępowania cgzekucyj* 
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
w Przemyślanach budynek T. O. M. sala 
Nr. 10.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Przemyślany, S lutego 1937. 571K

Km. 23/35. Obwieszczenie o licytacji nie* 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Baligrodzie Teofil Mulkiewicz, mający kan* 
celarię w Baligrodzie na podstawie art. 676 
i 679 kpc. podaje do publicznej wiadomo* 
ści, że dnia 24 marca 1937 o godz. 10*ej w 
biurze Nr. 1 Sądu grodzkiego w Baligro* 
dzic odbędzie się sprzedaż w drodze publi* 
cznego przetargu należącej do dłużnika 
masy spadkowej błp. Henryka Eisena n:e* 
ruchomości obj. whl. 74 zniszczonej ks. gr. 
gm. kat. Rabe, składającej się z pgr. lkat. 
1435/1 las, obszaru 155 ha. 49 a. 99 m kw. 
z miodnikiem i drzewostanem bukowym, 
pgr. lkat. 1435/10 i 820 łąka łącznego ob* 
szaru 1 ha. 44 a. 19 m kw. Nieruchomość 
oszacowana została na sumę zl. 15.761 gr. 20 
cena zaś wywołania wynosi zł. 11.820 gr. 90. 
Przystępujący do przetargu -obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości zl. 1.576 gr. 12 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie lub 
w takich papierach wartościowych bąd i 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których umieszczać wolno fundusze mało, 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat* 
kawem publicznem obwieszczeniem nic bę* 
dą podane do wiadomości warunki odmień* 
ne. Prawa osób trzecich nie będą przeszko­
dą du licytacji i przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby

dowodu, że wniosły powództwo o zwolnię* 
nie ni-eruchomości lub jej części od egze* 
kucji j że uzyskały postanowienie właś.i* 
wego Sądu, nakazujące zawieszenie eg.e* 
kucji. V  ciągu ostatnich dwóch Tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nacrucho* 
mość w dni powszednie od godziny 8*mej 
do 18*tej, akta zaś postępowania egzekucyj­
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
w Baligrodzie sala Nr. 1.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Baligród, 5 lutego 1937. 573K

II. Km. 316/37. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości Komornik Sądu grodzkiego w 
Stanisławowie II. rewiru Jan Jasiński, ma. 
jący kancelarię w Stanisławowie, ul. Or. 
miańska Nr. 14 na podstawie art. 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dn a 
24 lutego 1937 o godz. ll*tej w Stanisławo* 
wi:e, ul. Bankowa magazyny Filii Akc. Ban* 
ku Hip. odbędzie się licytacja ruchomości, 
składających się z 25 worków maku o wa» 
dze po 80 kg., oszacowanych na łączną su* 
mę ponad zl. 500. Ruchomości można oglą* 
dać w dniu licytacji w miejscu i czasie wy* 
żcj -oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Stanisławów, 12 lutego 1937. 575K

UPADŁOŚCI.
U-ki. 1/37. Sąd okręgowy W ydział II. w 

Samborze dnia 22 stycznia 1937 p-ostar.a* 
wlia: Otworzyć postępowanie układowe co 
do majątku Zygmunta Rotha kupca w Dro* 
hobyczu, zamianować sędzią * komisarzom 
Dra Lubomira Buczyńskiego sędziego Sądu 
grodzkiego w Drohobyczu, zaś nadzorcą są 
dowym Mgra Izaka Tucha aplikanta adwo* 
kackiego w Drohobyczu. Wyznaczyć termi* 
ny sprawdzenia wierzytelności na dzień 22 
marca 1937 i przesłać sprawę sędziemu;ko. 
masarzowi do dalszego urzędowania. 530

I. S. 19/31/17. Konkurs do majątku dłuż* 
nicaki Franciszki Gołosińskiej nierejestro* 
wanej kupcowej w Zakopanem został znie* 
siony.

Sąd Okręgowy W ydział I.
W  Nowym Sączu, 17 sierpnia 1935. 567

AM ORTYZACJE
T. 24/36. Broni Flaks zaginęła książeczka 

wkładkowa MKKO. we Lwowie Nr. 492112 
na kwotę zl. 15-8.99, opiewa-jąca na nazwi* 
sko Bronia Flaks. Wzywa się posiadacza i 
interesowanych, by do 6 miesięcy zgłosili 
swe prawa. Po tym terminie Sąd uzna ksią* 
żeczkę za umorzoną.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 19 maja 1936 . 543

IV. Co 188/36. W drożenie postępowania 
amortyzacyjnego. Na wniosek Józefy Jage*

I rowe.j w Drohobyczu, ul. Sienkiewicza dom 
II and la wdraża się postępowanie w celu 
amortyzacji rzekomo przez wnioskodawczy* 
nię zagubionego dowodu zastawowego Nr. 
151 wystawionego przez Bank Polski Od* 
dział w Drohobyczu na zastaw obligacji 4 
j>roccntowej premiowej pożyczki dolarowej 
S III Nr. od 1167683 do 1167693 włącznie 
i od 1167701 do 1167703 włącznie. Posiada* 
cza powyższego dowodu zastawowego wzy* 
wa się, aby zgłosił się ze swoimi prawami 
w ciągu 6 miesięcy, w przeciwnym bowiem 
tazie zostaną one uznane za nieistniejące.

Sąd grodzki Oddział IV.
W  Drohobyczu, dnia 2 stycznia 1937. 552

T. 284/36. Ludomirowi Pi.sarik we Lwo* 
wie uległa zniszczeniu Obligacja Komunał* 
na Banku Krajowego Król. Galicji ii Lodo* 
merii z Wielkim Księstwem K rakow kim  
i ‘A  procentowa Seria C III. emisji Nr. 678 
na okaziciela na 5.000 kor. austr. op-i-ewają* 
ca z 1 kw etnia 1908 zawinkulowana pod 
Nr. 2081 Banku Gospodarstwa Krajowego 
Oddział wc Lwowie. Wzywa się posiada* 
cza i strony interesowane, by zgłosili swe 
prawa w bągu 1 roku od dnia tego ogio* 
szenia. Po tym czasokresie Sąd uzna obli* 
gację za umorzoną.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 14 stycznia 1937. 542

T. 286/36. Stanisławie Czornobaj we Lwo* 
wie zaginęła książeczka wkładkowa Miej* 
skiej Kom. Kasy Oszczędności we Lwowie 
Nr. 433719 wystawiona na jej nazwisko 
opiewająca na kwotę zł. 241.76. Wzywa się 
posiadacza i interesowanych, by -do 6 mie* 
sięcy zgłosili swe prawa. Po tym czasokres 
sie Sąd uzna książeczkę za umorzoną.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 11 stycznia 1937. 540

T. 290'3t>. Mali Aakerman we Lwowue za* 
ginęła książeczka wkładkowa Miejskiej Kom 
Kasy Oszczędności we Lwowie Nr. 315570 
wystawiona na jej nazwisko, a opiewająca 
na kwotę zł. 1513.10. Wzywa się posiada* 
cza i interesowanych, by do 6 miesięcy 
zgłosili swe prawa. Po tym terminie Sąd 
uzna książeczkę za umorzoną.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 19 stycznia 1937. 541

U ZN A N IE ZA ZMARŁEGO.
T. 285/36. Teodor Suchorukii, urodzony 

28 września 1883 w Kamionce W-ołoskiej 
Budy wyjechał 1907 roku do Ameryki i za* 
ginął. Ogłasza się powszechne wezwani; o 
udzielenie Sądowi wiadomości o losach za* 
gi-nionego. Zaginiony zaś, o ile żyje winien 
w ciągu 1 roku donieść Sądowi o swetn 
życiu.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 14 stycznia 1937. 54/

T. 51/36. Andrzej Polucha, urodzony w 
Szkle 18 maja 1893, syn Mikołaja i Kata* 
rzyny, uczestnik w-o-jny światowej, zaginął 
od roku 1917 nie daje o sobie żadnej wia*

domości. Służył przy nieznanej formacji 
wojsk austriackich. Wzywa się, by do pół 
roku od ogłoszenia udzielono o zaginio* 
nym wiadomości Sądowi.

Sąd Okręgowy.
Przemyśl, 24 października 1936. 48S

T. -275/36. Michał Oidy-neć uradzony 10 
lutego 1897, Ty-mko Ordyneć urodzony 5 
listopada 1899 oraz Ołeksa Ordyneć lim* 
dzony 1 kwietnia 1902, wszyscy w Podbe* 
reżcach jako żo-łnierze b. armii ukraińskiej 
zaginęli. Ogłasza się powszechne wezwanie
0 udzielenie Sądowi wiadomości o losach 
zaginionych. Zaginieni zaś o ile żyją winni 
w ciągu 1 roku donieść Sądowii o swem ży* 
ciu.

Sąd Okręgowy.
Lwów, S stycznia 1937. 545

T. 48/36. Edykt. Łuć Prokopów, syn Hna* 
ta i Zofii z Senyszynów, ur. 10 stycznia 
1874 w"Uryczu brat udział w wojnie świa* 
towej jako żołnierz 9 pp. austr. i od roku 
1916 wszelki ślad o nim zaginął. Wiadomo* 
ści o zaginionym należy udzielić tut. Sądo* 
wi, który po upływie 6 miesięcy od oglo, 
szenia niniejszego edyktu wyda ostateczne 
orzeczenie o uznanie go za zmarłego.

Sąd Okręgowy W ydział !.
Stryj, dnia 10 grudnia 1936. 572

T. 51/36. Edykt. Jan Buryczka, syn Bazy* 
lego i Heleny z Łupacijów, urodzony dn a 
6 stycznia 1891 w Zupaniu, rei. gr. kat. ja* 
ko żołnierz armii austriackiej, zaginą! w 
bitwie, jaka miiala miejsce 23 marca 19.5 
pod miejscowością Kastelik i od tego czasu 
nie dał o sobie żadnej wiadomości. Wiado* 
mości o zaginionym należy udzielić tut. Są* 
dowi, który po upływie 6 miesięcy od oglo* 
szenia niniejszego edyktu wyda ostateczne 
orzeczenie.

Sąd Okręgowy.
Stryj, dnia 3 listopada 1936. 571

T. 80/36. Edykt. Olga Zofia 2 im. Mielni* 
czek, córka Grzegorza i Julii z Hutnikiewi* 
czów urodzona 23 lutego 1906 r. w Studiu* 
ce została w roku 1914 wywieziona ze Srty* 
ja przez wojska rosyjskie i od tego czasu 
wszelki ślad o niej zaginął. Wiadomości o 
zaginionej należy udzielić tut. Sądowi, któ. 
ry po upływie 1 roku od dnia ogłoszenia 
niniejszego edyktu wyda ostateczne orze* 
czenie.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Stryj, dnia 18 stycznia 1937. 570

T. 81/36. Edykt. Ilko Eibin, syn Wasyla
1 Heleny Danylak ur. 28 lipca 1893 w Wef* 
dzirzu został w r. 1915 wywieziony przez 
wojska rosyjskie w niewiadomym kierunku 
i od tego czasu wszelki ślad o nim zaginął. 
Wiadomości o zaginionym należy udzielić 
tut. Sądowi, który po upływie -roku o j  
dnia ogłoszenia niniejszego edyktu wyda 
ostateczne orzeczenie.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Stryj, dnia 5 stycznia 1937. a69

I. T. 60/36/5. Zuzanna Ogorzałek, córka 
Jana i Zofii Kiełbasa, urodzona 30 lipca 
1862 w Mszalnicy, przed około 36 laty wy* 
jechała w o-k-ol-ice Lwowa i od tego czasu 
nie daje o sobie żadnego znaku życia. 
Wdrażając postępowanie celem uznania jej 
za zmarłą wzywa się o udzielenie o niej 
wiadomości. Po upływie roku na ponowną 
prośbę wydane zostanie orzeczenie.

Sąd Okręguwy W ydział I.
W  Nowym Sączu, 19 listopada 1936. 568

T. 49/36. Eustachy Masłowski, urodzony 
w Bcrchach dolnych 27 kwietnia 1898, syn 
Ignacego i Natalii uczestnik wojny świato­
wej zaginął, od' roku 1917 nie daje o sobie 
żadnej wiadomości. Służył przy 18 pułku 
strzelców austriackich i miał być zabitym 
w lipcu 1917 na froncie rosyjskim. Wzywa 
się, by do 3 miesięcy od ogłoszenia udzie* 
łono o zaginionym wiadomości Sądowi w 
Przemyślu.

Sąd Okręgowy.
Przemyśl, 29 października 1936. 482

T. 259/36. 1) Tatianna z Sałów Pawtyk. 
urodzona 15 stycznia 1852 w Rudzie Leśnej, 
2) Marta z Pawłyków Czemyk, urodzona 
1 lipca 1893 w Pogorzelisku — obie wyje* 
chały w' 1915 roku z cofającą się armią ro» 
syjską do Rosj-i i zaginęły. Ogłasza się po* 
wszechne wezwanie ,o udzielenie Sąd iwi 
wiadomości o losach zaginionych. Zaginio* 
nc zaś o ile żyją winne w ciągu 1 roku do 
nieść Sądowi o swem życiu.

Sąd Okręgowy.
Lwów, S stycznia 1937. '4 4

I T 90/36. Józef Stachura, urodzony 27 
stycznia 1888, syn Mateusza i Marianny 
przyn. do gm. Rzeszotary ts. uohiwałą z dnia 
15 stycznia 1929 ad T. VI. 2/28/13 uznany 
za zmarłego zawarł związek małżeński ;  
Katarzyną Pitala w roku 1914 w kościele 
paraf w Podistolicach. G dy zatem można 
przyjąć, że zaistnieją wa.runki ustawowego 
rozwiązania węzła małżeńskiego w myśl 
ust. cyw. zarządza się na wniosek Katarzy* 
ny Stachurowej postępowanie celem rozwią 
zania węzła małżeńskiego imiędJzy Józ-efem 
a Katarzyną z Pitalów Stachurami, a zara* 
zem ogłasza się wezwanie, ażeby udzielono 
widomości o zaginionym sądowi albo p. 
dr. Wasilkowskiemu adwokatowi w Krako* 
wie, Rynek Gl. 38, którego ustanawia się 
kuratorem i obrońcą węzła małżeńskiego. 
Józefa Stachurę wzywa się, aby stawił się 
przed podpisanym Sadem lub w inny spo* 
sób dał znać o sobie. Po dniu 20 lutego 
1938 sąd na ponowny wniosek orzeknie o* 
statecznie o uznaniu węzła małżeńskiego za 
rozwiązany.

Sąd Okręgowy W ydział 1.
W  Krakowie, 24 grudnia 1936. 477
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